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Ostatnia data gazet net er s b urskiti h, jest dnia 
6 styczni , ‘ j  ‘ ń

Rodkig Ruskiego Inwalida  z dnia 3 t. m.:
Zostający w wiedzy kollegium państwa sto

sunków zewnętrznych: radca stanu Hrabia M a 
tusiewicz-, radca koi leciał ny Antoni Font on, i rad* 
ca dworu baron Roman f o n  der Osten Sacken, w  
nagrodę prac odznaczających się w czasie kon- 
gressu Werońskiego , na у łaskawiej mianowani: 
pierwszy rzeczywistym radca stanu, drugi radcą 
Stani;, a trzeci radcą kollegialn) m.— Zostający W 
wiedzy tegoż kol legi u m : radca kol legia! nу Baron 
Moltke  i radcy tytularni : Jan SirńrnóWo i baroń 
hrunnow , \y nagrodę gorliwcy służby nayłaska- 
wiey mianowani: pierwszy radcą stanu, a dway 
drudzy fissesorami kolegialnymi.

Podług teyże gazety z dnia 4 stycznia ; rze
czy wisty radca stanu Politika , w nagrodę gorli
wości, okazanej na urzędzie na d z w у e zay nego po
sła i ministra pełnomocnego przy rządzie stanów 
zjednoczonych amerykańskich, mianowany kawa
lerem orderu ś. W  І od zi m i er za  2g i e у k 1 a s з у .

Nayłaska wiey mianowani kawalerami orde
rów: s. f; i  odzimierza Ъсіеу klassy: pój ko w nile. ar- 
tyłlcryi Akerman  i racica stanu Zass  , zostający 
w kollegium spraw zagranicznych. Te go i  orderu 
Lktey klassy: zostający przy poselstwie w P aryżu , 
radca- h .]]legia lny i kairtrjńnker, JJiwow, i arUikekt 
radca ty tu lar ny Diubiu. Udarów ani1 brylantowa- 
nerni znakami orderu ś. A n n y  2giey klassy, radca 
dWpru Koch. Kawalerami tegoż orderu i klassy 
boz ozdób br- lantowanych: • liczący się., w artylle- 
ryi pólkownik /7 ilbułatow. \Viedzy’ Kollcgium 
państwa spraw zagranicznych, radca stanu Boro.- 
do w i cyny, radca dworu Baron 7 'on .der-Osten- Sa- 
cken) assesor kollegialny Niążę Gorczakow:; i radca 
handlowy Miszo. '1'egoż orderu Ъсіеу klassy: W ie
dzy tegoż Kol! eg i um spraw zagranicznych , radcy 
tytularni Be na ki i • Bacheracht) tłumacz ołkow) 
i konsul je nera lny Hrabia Ciarelli) i kapitan 22giey 
brygady artyileryvskiey Ar i sio w. Tegoż orderu 
4te у klassy: teyże br ygady sy tabs-kapilan Pietrow• 
ski i podporucznik JJohajewski.

Nowe ofiary na pomnik Demidowa cfcynia 
3845 rubli.

Podług gazety senackiej z dnia 6 stycznia, 
w Najwyższym reskrypcie J. 0 . M. do Radcy Tay- 
nego Senatora Baranowa , pod 26 li,top. r. z. wy
rażono: ,, Z wiadomości , przedstawionych Ml 
przez Komitet -Ministrów, z ukontentowaniem do
strzegłem, rk wy włożone na siebie polecenie, o- 
koło zabezpieczenia wyżywienia mieszkańców gu- 
berniy białoruskich, dopełniliście z odznaczającą 
się roztropnością i skutkiem , dostatecznie odpo
wiadającym celowi Rządu. Przvjemnie Mi, oświad
czyć wam z tey okoliczności Moje zadowolę nic.64

Podług gazety le Consewateur Irhpartia l , w 
kościele katolickim parafialnym, d. 9 (21) odprawi 
się nabożeństwo żałobne za NN. Ludwika  XVJ, 
Ludwika  XVII. Królów Francyi i Nawarry, M a • 
rya Antoniną  Królową Francyi i J. K., W . E l 
żbietę Madame. Na to nabożeństwo, w nieobecno
ści posła, przez sprawującego interessa wszyscy  
francuzi są wezwani.

Podług gazety sanki petersburskiej, w prze
ciągu wrzetaia r. z., Wyszło za granicę przez Kia.,

towarów rdssyyskich na 65,4 i 8 r. 55 kop. 
-0 - ; ’*'dka Chińskiego państwa przywieziono to- 

fhćow do Maiinadcz.n  na 583'wozach; a w  za
mian za powyższe towary wzięto od Chińczyków 
125 paki i 8 szt. kitayki.

Kurs petersburski dnia 2 stocznia: dukat ho
lenderski nowy 11 r. 20 kop. Zmiana srebra 2 rub. 
7З kop. *

K r ó l  e  s t w ‘o P  o l  s k  i e .
IP a r  Łzawa d n ia  20 s tyczn ia .
(z Gazety Warszawskiey.)

Dnia 18-b. m. Najjaśniejszy CESARZ i KRÓL. 
tu dzicz Jego Cesarze w icźowska Mość W ielki Xią- 
żę K onstanty, raczyli zaszczycić b a l , dany przez 
JO. Хіесіа Namiestnika. Przybył N ajjaśniejszy 
Monarcha o godzinie gtey i bawił dwie godziny.

Tegoż dnia, jako w uroczystość Trzech Kró
lów v. s. odbyło się W obecności Najjaśniejszego 
Pana nabożeństwo w kaplicy Zamkowej, tudzież 
zwykle poświęcenie chorągwi.

M iasto W olne K r a k ó w .
Dnia  10 stycznia. Dzisiejsza gazeta tu te j 

sza donosi, iż N ajjaśniejszy Cesarz Jmć W szech 
Rossyy i Król Polski, przejeżdżając d. 11 b. m. 
przez Łray wolnego miasta Krakowa , przybył o 
kwadransie na 7mą do Chrzanowa, 1 powitany zo- 
stal radosne mi okrzykami licznie zgromadzonego 
5 v 'i  przed pałacem dziedzica JW . Jana Miero-  
szewskiego, ćlo którego raczył na chwile Wysicść. 
W  czasie pobytu swego, naywięcey 20 ininut4 rvra- 
jącego, N ajjaśniejszy len Monarcha rozmawiał ła< 
skawie z senatorem rzeeżypospoliley naszej, JVV. 
Ludwikiem Soboiewskifn, i wyzcy \vspomnionyni 
dziedzicem, którego przy odjeźdżie4 kosztownym 
u darował pierścieniem. Na wschodach , gdy już 
miał wsiadać do pojazdu, raczył przyjąć dobrotli
wie podane sobie menioryały od,kilku osób, i wśród 
życzliwych okrzyków, udał się w dalszą podróż na 
nocleg do 'Siewierza. (z Gazety Warszawskiey.)

N I R M C Y.
M itenoalde  (na granicy bawarskiey) 28 grudnia.. . 

(z Gazety Warszawskiey.)
W  tegoroczne święto Bożego Narodzenia 

mieliśmy szczęście oglądać w naszych murach N. 
Cesarza Jmci Rossyyskiego, i N. Króla Jmci XVir- 
temberskiego. Ostatni przybył tu  z swoją małżon
ką i licznym orszakiem d. 25 b. m. , a Ń. Cesarz 
Alcxander  we trzech sześciokonnych pojazdach o- 
negday z rana, jadąc z Inspruku, i opuścił nas dziś 
o godzinie gtey zrana. Król Jmć W irlemberski 
wyjeżdża jutro napo wrót do Sztultgardu. N a j
jaśniejsi Monarchowie wymówili się od wszelkich 
uroczystości, przysposobionych na ich przyjęcie •

obywatelskąv po ich przybyciu, z przedm ie’ 
szkań odesłali , a nawet straż honorową oddalili, 
z tem pochlebnem oświadczeniem, iż sądzą, że sic 
znajdują pomiędzy dobrymi obyv%latelami, a prze^ 
to nie potrzebują żadnej-straży. To zjechanie się 
dwóch Monarchów będzie dla Mitenwaldu  na wie
ki pamiętnym wypadkiem.

Od brzegów M enu dnia  6 stycznia .
(z tcy ic  gazety).'

Rząd Zjednoczonych Stano\v północnej Ame
ryki, ustanowił konsula w Elberfeld  dla na cl ren- 
ikich prowincyy pruskich, aby rękodzielnicy i kup-



ę f  mieli Htw<M  poryikanta ?|>0tri*bnycfe fatwiad-
cseeć de towarów , które chcą posyłać do Amery
ki północney.

Kupcy w Frankforcie  starali się ułatwić pie
niężne interessa swoje w ostatni dzień zeszłego 
roku. Jedni drugich wspierali; nie jeden z mniey- 
szych kupców został uratowany , albo przez po- 
moc daną od innych; albo przez wspaniałą powol
ność wierzycieli swoich. Przez całe południe az 
do zmierzchu widziano po ulicach worki z. pie
niędzmi niesione lub wiezione.

L)rputacya izby deputowanych badeńskich 
miałka dnia 4 b. m. wysłuchanie u W . Xiążęcia, 
podała przyjęty projekt do prawa, o odpowiedzial
ności ministrów i wyższych urzędników krajo
wych. Na mowę prezesa odpowiedział W. Xiążę: 
„Gdy to prawo weźmie swóy skutek , natenczas 
otrzymacie W Panowie i naród, nowy dowód , iz 
rząd wiernie zachowuje konstytucją. Spodziewa 
się też, że izba deputowanych nigdy nie przej dzie^ 
jey granic.

F rank f  ort dnia 21 grudnia n s.
(z Gazety sanki peterskurskiey .)

Zapewniają, iż Nayjaśnieyszy Cesarz Jego
mość ltossyyski, Аіехапйег 1 , szczególiiieyszą u- 
wagę Swą zwraca na Zachód, i pragnie przyиró- 
cenia tam spokoyności i porządku. 'Jak życzliwe 
dla dobra św iata żądanie Jego Ces.ars.kiey Mości 
wznieca nadzieję, ze pokoy na Wschodzie naru
szony nie będzie.

Od brzegów Menu dnia  22 grudnia n. i.
(z te j ż e  gazety.)

Znaydujący się we F rankf orcie dom bankiera 
Rotschilda, d 17 t. rn. wysłał do Sankt- Petersbur 
ga  kilka wozow ze złotem w sztabach, wartości, 
jak mówią , 6 milionów złotych. Większą czę^ć 
tego złota otrzymał on z Londynu przez Paryi.  
Bo.;aty ten ładunek umyślili prowadzić lądem dla 
tego, że w ter.iźnicyszey porze roku przewiezie
nie morzem północnem i wschodmem, mogłoby 
bydź niebezpieczne. Dom ten od niejakiego czasu 
zakupowa! w'icle złota także we Frankfurcie 1 in 
nych miastach handlowych hollenderskich i aiemieb- 
kioh, co sprawiło, że kurs złotych pieniędzy zno
wu się podniósł.

А V 5  T R Y A*
N. Cesarz Jmć Rossy у sk i radcę dworu, Gen- 

t za , który utrzymywał protokuł posiedzeń na kon- 
crrsiie werońskim, raczył udarów ać ozdobą bry
lantową orderu ś. A n n y  iszey klassy (Cons. I m p )  

IV  i eden dnia  4 stycznia.
(ę Gazety ryzk iey  Zuschauer)

Dzisieyszy Dostrzegasz Austryócki zawiera 
pod d. i4- w W eronie datowany list okolny, który 
zgromadzeni na kongres Naj jaśniejsi Monarchowie 
dn swoich posłów wysłali. Podpisany jest prze* 
ministra Hrabiego Nesselrodet Xięcia Metternicha, 
i Hrabiego Bernsdołfa.

Po wyjaśnieniu stanu publicznych interessow, 
w których się kongres rozpoczął, następujące są 
jego wypadki:

Król Jmć sardyński sam podał ter mina, któ
re uznał za właściwe, do powrolnego w yjścia z je
go krajów woysk posiłkowych: wychodzenie to mia
ło się zacząć ostatniego grudnia j a 3o września 
przez opusczenic Alexandry i , zakończyć.

Na wniosek Króla J nici Sycylii, stojące w je
go krajach wojska posiłkow e, będą w naj krótszym 
czasie do lytu tysięcy zmniejszone.

Względem Grecji mogą sobie Mocarstw a z 
RossjTą sprzymierzone obiecywać, że za wspólnćm 
preyłożeniem się zostaną uprząfcnione przeszkody, 
opierające się zupełnemu spełnieniu ich życzeń.

W e względzie Hiszpanii, M o n arch o w ie  mu
sieli się zapylać*, azali im wolno jest dłużej* zosta
wać spokojnymi widzami niesczęść, codzień okro- 
pnieyizyeh i niebezpieczniejszych, a przez obec
ność ich reprezentantów, nadawać pozer milczą
cego zezwolenia przedsięwzięciom stronnictw a, kHór 
re dla utrzymania zgubnego swego panowania, go
towe jest wszystko przedsięwziąć. Rozstrzygnic- 
nie Monarchów nie mogło b\ć obojętnem. Ich po- 
SfJitwa odebrały rozkaz opusczenia półwyspu.

W  ekoluJUbu ще ma wzmianki o Portugalii.

W  f, o  c  n  t;
(t Gaz. te Comereateur Impartial)

Król Jmć Sardyński mianował kawalerami 
wielkiego krzyża orderu 3. Maurycego, i ś. Ł a z a 
rza: jenerałów , Xiążąt M eniykowa  i Trubeckiegoy 
1 lrab. Ożarowskiego, Czcrniszewa, Xięcia W  ot koń
skiego, llrab- Matuszewicza i Sewerina.

Cesarz Jmć Rossyyski raczył udaro.wać zna
kami odznaczenia niektórych ministrów i urzęd
ników, będących w służb i»* Króla Jmci Sardy ń- 
»kiego, i tak: llrab. de la Tour9 ozdobiony już or
derem 3. Alcxandra Newskiego, otrzymał znaki je
go brylanlowane. Cesarz Jmć -raczył tymże or- 
dereń, ozdobić Margrabiego Filia  Hermosa, dowód
cę gwardyi; Hrabia l  it schi ozdobiony orderem 
brylantowanym ś. Anny  iszey klassy. PP. Kawa
lerowie Dellii-Marmora.lladicati, llrab. Pralormof 
minister sardyński przy dworze wiedeńskim, ka
waler Geneys również udarowani orderem ś. A nny  
pierwszey klassy; tenże order drugie у klassy o- 
trzymali: P. de Birayo, llrab. Chabrans P. Sappa 
i llrab Falicone, Hrabia4 rerrere  i ł \  Simone ti 
sprawujący interessa sardyńskie przy dworze ba
warskim,otrzymali ozdoby brylantowe tegoż orderu.

N i d e r l a n d y .
Gazeta peter>bur.>ka, le Coriseroateur Impar~ 

tial\ z ВіитеШ pod 20 grudnia, umieściła nastę
pujący wyjątek z listu prywatnego: „Spór nJę
dzy stronnikami języka francuzkiego, a stronni
kami języka fiammandzkifgo czyli hollenderskie- 
gu, należy do rzeczy daleko ważnieyszych a ni
żeli są te, które pospolitego obserwatora zasta
nawiają.

„ Adwokaci, redaktorówie dzienników, insty- 
tutorowie w południow y< h prowincjach oaszjch 
przyw iązani są do jęzjka francuzkiego, rów nie u- 
podobaniem, jak nałogiem. Użalania się ii b prze
ciwko panowaniu jęiykct narodowego (hollcnder- 
skiegr) $ą skromne, a z uszanowaniem dla Króla i 
rządu.

„Inaczey się rzecz ma, względem pewnego 
stronnictw a politycznego, które zw iązt k scisły z li
beralistami francuzkimi, uw aża za środek zrobienia 
oppozycyi groźniejszą, a może i do sprowadzenia 
rewolucji, którahy.lietgitim od 1 lollandyi oderwa
ła. Dfia tych ichmoiciów jęzjk franruzki ie>t tyl
ko środkiem do rozszerzenia w у obrażeń rowolu- 
cyynych. Znają to wszyscy belgów ie, przyjaciele 
porządku. Jest to pobudka, która zachęciła wszy
stkie dzienniki nie rewolucyjne  jakim jest VOracle 
(Wyrocznia) etc , do odstąpienia będących za u* 
trzy manieni języka francuzkiego.

„ Aleśmy się ze zdziwieniem dowiedzieli, że 
osoby duchowne, a nawet pobożne, oświadczyły, 
i i  się łączą do stronnictwa rewolucyjnego, poma
wiając zamiary rządu, względem używania języ
ka holleńdeiskirgo. List z grubem ubliżeniem dla 
Monarchy nideilandzkirgo , umieszczony w je
dnym s dzienników p.-»rу zkich , stara się w> sta
wiać kościoł katolicki belgićki , jako zniewaionjr 
przez przj łączenie prowincyy południowych , 1 
gwałtownie wykrzykuje przeciwko wprowadze
niu języka fłammandzkiego do ВгихеІІі.

„ A tak dwie opinią, obce s Aiie nawzajem, 
i dwa interessa, rzeczywiście sprzeczne, zdają się 
łączyć dla zachowania, ile tylko można, ścisłego 
związku z Francyą; jedni szukają sprzymierzeń
ców przeciw ko prawości; drudzy wsparcia prze- 
ciw protestantyzmowi, oba, chociaż rodow ici w za
jem nieprzyjaciele, łąrzą* się dla walczenia prze
ciw widokom rządu, ktćrj* chce zgodzenia 1 w je* 
dno zlania , dwu wielkich działów Królestwa.

,, Jest to położenie równie nowe, jak trudne. 
Przyjaciele porządku i spokoyności powinni oce
nić położenie naszego rządu, i nie dać się wcią* 
gnąć do spiesznego sądzenia.*1 - *

F  R A N C Y A.
P a r y i  dnia 1 stycznia .

(z Gazety Warszawskiey.)
D. 3 z. m. przybył z Petersburga nadzwy* 

czayny goniec do posła Uqssyysk ii-go, który sa* 
ГД» wiec tor еш wysłał go napowrói.

I



біусЬйб, ІА furczę d. 7 z. nr. «danie Pena
yillele  odniosło przewagę, i od tey chwili pewny 
m i b>ł swojego zwycięstwa. Niewiadomo zupeł
nie, jakim okolicznościom winien jest tę przewa- . 
ge; to jednak pewna, iż zapytanie: skąd wydatki 
Wojenne opłacone bydź mają, było diugo i grun
townie rozbierane, a gdy P. Peyronnet nie umiał 
wskazać dostatecznego zrzódła , przeciągnął Рай 
Pilicie na swoję stronę większą część rady mini
strów , oświadczywszy, iż rząd może wprawdzie 
rozrządzić przeszło ?4 milionami wieczystey pro- 
wizyij lecz jeżeli natychmiast wyda woynę, w te
dy papiery skarbowe zaraz spadną i z wiel
ką tylko stratą będzie je można zbywać. Z tey 
przyczyny należy- okazywać spokoyne zamia
ry, a chociażby woyna i nastąpiła, przecież 
tym sposobem zaradzi się wielkiey stracie, 'la u* 
waga, która powszechnie dobrze była przyjęta, 
traida do przekonania M onsieur, który przez \ ię -  
cia Reggio  kazał oświadczyć oficerom, że i on i 
XiąVę Angouleme są przeciwko w cynie. Jakkol
wiek wielka była radość 7  powodu pierwszego 
zwycięztwa Pana Pillele, przecież nadzieja pokoju 
jest tylko częściowa: gdyż wszystko zależy od po
stępowania Stanów hiszpańskich, i od tego, czyli 
Pl  Уillele i nadal będzie miał potrzebną przewagę.

P aryż dnia  3 stycznia. *
(z  Gazety W arszatuskicy')

Dnia 3i grudnia o godzinie gtey wieczorem, 
kanclerz miał audyencyą u Króla Jmci. N. Pan 
nazajutrz, to jest, w dzień Nowego Koku, jadł 
śniadanie z całą rodziną s w o j ą  i przy tern przyjął 
powinszowania od dzieci Francyi, na które z łago
dnością i dobrocią odpowiedział. Poźmey mini
strowie, marszałkowie, oraz deputacye municy- 
palności, uniwersytetu i innych wydziałów, skła
dały Monarsze powinsziwani 1, p«> czem udały się 
do członków rodziny królewskiey.

Na oświadczenie deputacyi akademii paryz- 
kiey, odpowiedział Król następującemi słowami: 
„Zroskoszą przyymuje zapewnienie uczuć,.które 
wynurza mi akademia "paryzka, Polecam W ł a- 
nom kształcenie, dobrych chrześcian, a ukształcicie 
także dobrych oby waleli. Nauczcie ich miłować po- 
Wśzechneg* O yca ludzi,a mianowicie waszego oyca.*1

O) posła angielskiego przybyli nadzwyczay- 
ni gońcy z M adrytu  w wigilią 1 w dzień Nowe
go Koku. Ostatni wysłany został niezwłocznie do 
L ondynu , i miał powieźć ważne papiery.

Wydawca dziennika Etoile  ( l \  Goa>ey), tu 
dzież wydawca D ziennika handlowego, zostali ska
zani na G miesięcy więzienia i zapłacenie 5oo Ir. 
kary picnie?ney, oraz na poniesienie kos/Łów 
prawnych, za uti.iesczenie z dziennika hiszpańskie
go Inaicador, artykułu obrażającego Króla i jego 
rodzinę, bez dołączenia stosownych uwag.

Dziś obchodzić się będzie, z wielką uroczy
stością święto ś. Genowefy, patronki Paryża . Na 
nabożeństwie w kościele katedralnym, mają być 
Xią/*ęta i Xię£ne rodziny królewskiey. Nazajutrz 
odprawi się p£ ulicach processya % relikwiami tey 
patronki.

Ostatniego dnia zeszłego roku, ministrowie 
zebrali się u Margrabiego Lauriston.

Między podarunkami, które Król dał w dzień 
Nowego Koku XięciuA Bnrdeouxy jest musztra pól
ku ułanów, który za pomocą mechanizmu zwy
kłe odprawia obroty.

Podług dziennika E chodu  M d i,  trapista miał 
otrzymać od pewney znakomitey osoby, pochle
bny dowód szacunku i uwielbienia, za bohaterskie 
swoje czynności, podczas ostatnich wypadków W 
Katalonii.

P a r y ł  dnia  3 stycznia.
(z Gazety Pruskiey Stanu.)

Dn*a 5 i z. m sprowadzono kolosalny pósąg 
pieszy, z bronzu lany, rycerza Лд/’и/da, na dziedzi
niec . l.uw ru  i postawiono naprzeciw posągu 
Henryka 4V .

Oficerowie, podoficerowie i żołnierze trzecie
go regimentu liniowego, ustąpili dziennego żołdu, 
częścią na kupienie majątku Charnbord, dla mło
dego Xięcia J)ordeaux> częścią na dobro pogorzel
ców u Greoenmacherih

P AimS M artin  й. e. m. rezpoerał ka rt
bisiory i francu/kiey w luteyszey szkole pcKtech- 
niczney.

Dnia 5i PP. A rnault, Jouy , J a y  i N órvinsf 
stanęli przed sędzią inkw izycyynym, Panem 
B elleym e , obwinieni są żc w 8mey czę
ści, Biographie des Conternporains, na stronicach 
2o, 29 i 209 ubliżyli Winnego uszanowaniu kró
lewskiemu rządowi.

Towarzystwo uczone w Arras.przeznaczyło na 
rok 1825 złoty medal, wartości 200 fran , za na
pisanie haylepszego poematu przeciwko pojedyn
kom.

Dnia 5o z. m. mianowani zostali Hrabia W all 
ńa mieyscr Hrabiego Jicchechouart, komendantem 
Paryża i departamentu Sekwany, i podpólkownik 
Gazan na mieysce podpólkoarnika Fourniert ma
jorem placu W Paryżu.

D nia  4 stycznia. Królewsko - Cesarski poseł 
austryacki przy dworze londyńskim, Xiąże E ster• 
hazy, wyjeżdża dzisia do A nglii. Cesarsko - Kos
s a k i  poseł Hrabia Licven  zawczora już wyje
chał.

Cukirrnik Laureat w Paryżu zrobił zodyak 
denderski z ciasta i cukru.

Baj on na dnia  27 grudnia*
Pod dniem 20 wyprawiona poczta do Hisz

panii, zostali rozbitą: listy zabrano i spalono.
.Od cytadelli luteyszey do P aryża  tma bydż 

urządzona linija telegrafów.
W okolicach Perp gnan, po śniegu, nastąpił 

tak mocny, deszcz że drogami jechać zupełnie nie 
można, li Hiszpanii nie przyszły cztery poczty.

ParyŁ dnia 4 stycznia .
(s Gazety R y tk  Zuschauer.)

Otwarcie posiedzeń izb na dzień 28 zostało 
przeznaczone. Między deputowanymi stronnictwa 
znowu są czynne. Jednogłośnie zgadzają się Pa
na Ravez nie podawać na prezydenta. Przeciw
nie wszystkich głosy są za Panem Bourdonaye. 
Przypisują mu żywy charakter i- niczem niepoko
nany umysł «przeciwieństwa-, rozumieją przytem, 
śe, będąc prezydentem, nie będzie miał czasu do 
prawienia mów długich.

Ilistorya gorsząca! Dway xięgarze, wydaw
cy pamiętników Xięzn\ O rleans, pociągnieni przed 
sąd, postanowili, na przypadek ich osądzenia, do
nieść, że noty'do' tych pamiętników są P. Д/., te
goż radcy sądu królewskiego, który prezydowal 
w czasie skazania B o ria a  i jego spólników. Ma
ją także domagać się, ażeby on równie pociągnie- 
ny był do sprawy. Wypadek z tego byłby oso
bliwsza.

Wielu oficerów, i8gó liniowego regimentu, 
którzy przy moście Ыіѵіа z M iną  po przyjaciel* 
sku rozmawiali, oddalono.

Gazeta Etoile wyraża, że rrgeneya urgelska 
wkrótce 10 milion. 1 a4 tysiące frank 5w otrzyma. 
Wszakże nie wskazuje źródła, zkąd te pieniądze 
pochodzić będą.

И  I S Z 9  A N 1 J A.
M adryt, dnia  27 grudnia..
(ż Gazety Pruskiey Stanu,)

Marszałek obozowy, Don Francesco E spot t  
M ina  \v nagrodę wojennych talentów, okazanych 
w działaniach w Katalonii, mianowany został je
nerale fń porti c znikie m.

Rozprawy wzglądem ńoytego urządzenia kró
lestwa ciągle się odbywają.

Dzisieysza gazeta Unioersdl zawiera Urzędo
we akta, Względem odkrycia spisku w М ехуки  
przeciw teraz ni e у Sie m u tam rządowi. Celem jego 
było ofiarow anie tronu zagra niczney dynastyi, 
albo utworzenie rzeczypospolitey. Sześćdziesiąt 
osób uwieziono i przed sąd stawione będą. Sły
chać, TC między niemi znayduią się 10 lub 12 de
putowanych na Kongres jenerałów , półkowników 
i t. d. Między wybranemi Gcią osobami na alka- 
dów-miasta, na rok 182З, znaydujc się na czele 
Xiążeł Abrantes.

P izarro  i Jonama  nie są skazani na wygii*» 
nie. Pierwszy otrzymał pozwolenie wolnego 
Ьм іІапіа pr*ea rok *ж granicą. Romrru A lp a m i*

Ы



przyrzekł rządowi, i i  nie będzie się więcey ariay-
dowal na klubie lon da burskim. Miał on bydź na
przód zesłany do Ceuty., potym, jako regent audy- 
encyi, do wysp kanaryjskich,- a naostalek do wię
zienia; jednak po danem przyrzeczeniu, uwolniony 
został.

Dowódca gwardyi w Prado, Hrabia Terre- 
alta, dnia 7 w więzieniu wziął ślub z córką tu- 
teyszey sławney modniarki Bolbina. Hrabia Fu 
e/itss, pierwszy z naszych-grandów, pojął za żonę 
sławną aktorkę Sula*, poźniey pokazała się ona zno
wu na teatrze, w operze Zoraida, i przyjęta by
ła z naywiększemi oklaskami. Caty swóy dochód 
teatralny przeznaczyła na szpital i dom podrzut
ków.

M adryt dnia 2 4  grudnia.
(z Gazety W arszawskiej'.)

Donoszą z JJajonny, iż tam tyle spadło śnie
gu w dniach ostatnich, że jenerał: konstytucjom* 
stów Tornjos , ścigający jenerała Odonela, któreJ 
go wyparł ze stanowiska , strzymaó^ się musiał. 
Słychać, iż jenerałowie ci zawarli między sobą za
wieszenie broni, i wymienili swych jeńców, j

Jenerał Odonel pisał następujący list do bra
ta swego, służącego w woy&ku konstytucyynym 
hiszpanskiem: Zostałeś mianowany inspektorem
tak nazwanego woyska konstytucyjnego. Natu
ralną jest rzeczą, iż postępowanie twoje na tym 
nowym urzędzie", zgadza się z czynnościami twe- 
mi w roku "1820. Zapomniałeś wówczas, co by
liśmy winni Królowi, gdy pięciu nas braci przyj
mował do służby swojej. : Zapomniałeś dobro- 
dzieystw, które mi nas w niebezpiecznym zawo- 
dzie osypał, i,zapomniałeś ufności, którą Ferdy
nand  w tobie położył, kiedy oręż, który ci dał na 
obronę, przeciwko niemu obracasz. Stałeś się nie
wdzięcznym ojczyzn i e, i odpowiesz je у za wszyst
kie nieszczęścia, które mogłeś odwrócić. Wśród 
najuroczystszych obietnic haniebnie zawiodłeś Mo
narchę. Przyjąłeś gońców, i spokojne wojsko 
przymusiłeś do ogłoszenia obmierzłej konstytucji, 
która cię wkrótce zniszczy. Jest nas jeszcze czte
rech braci; Józef i ja jesteśmy wiernymi poddany
mi: ty i Alexander przyłączy liście.siq do przeciw
nej strony, złożonej z ltidzi zły ch i występnych. 
Poprzysięgliśmy nigdy się nie pojednać z dwóina 
braćmi, których się wyrzekamy , i którzy nązaw- 
sze z rodu naszego zniknąć powinni. Przychodź
cie walczyć z nami;czekamy was śmiało.. Wiedz
cie, iż Józef i Karol OdonCllowie utrzymują nie* 
skazitelnie honor szanownego domu, który А іехап- 
der i H enryk  przyćmić usiłują. Będziecie nas 
kiedyś szukać: będziecie także błagać miłości i do
broci najlepszego i najukochańszego Król<i; lecz 
już zapóźno; głowami waszemi przypłacicie zbro
dnie. My bronimy sprawy Boga , praw tronu .i 
prawdziwej wolności ojczyzny; a wy bronicie sa- 
mowolności, zepsucia obyczajów i błędów. D o
sy ć  tego: niech Bóg, kochany bracie, przywiedzie 
ifię do lepszego sposobu myślenia;"

M adryt dnia 27 grudnia.
[z G azety War-szawskiey.)

Od kilku dni widać wielką czynność między 
posłami zagranicznymi, a rządem naszym. Nic 
wprawdzie dokładnego nie wiemy w tey mierze, 
lecz w mieszkaniach kilku'zagranicznych posłów 
widać przysposobienia do hlizkiega wyjazdy* ;

Uchwalony* przez stany ńaJzwyczajny za
ciąg do woyska, ma służyć (}o utworzenia knrpusu 
obserwacyjnego, który, jak słychać, zbierze #się na 
równinach Burgos. Z pośpiechem urządzają się 
takie zasoby .60 batalionów.

Od granic hiszpańskich dnia 26 grudnia*
(z Gazety Warszawskiey).

Wkrótce wyjdzie z druku odezwa rejencył, 
napisana przez Xiędza Juan Claro, zachęcająca na- I 
rod(hiszpański do przywrócenia ironu i .ołtarza, 
a uwolnienia się od wojny domowej, uciążliwych 
podatków, upadku handlu, rolnictwa, sztuk pię
knych 1 umiejętności, oraz zgwałcenie wszelkiej, 
własności.

M ir aleś, mający oddział złożony z 5oo łub 
600 żołnierzy, opanował szturmem miasto Tcrta, 
i 200 ludzi z milicji .konstytucyjnej, którzy d a r  
•wali odpór, zupełnie prawie wyciął. Udał się po
tem daley, zdobył C alaf i zabrał żywność prowa
dzoną do korpusu M iny. Romogosa na czele o- 
sady urgebkiey uczynił wycieczkę; lecz wypadek 
jeszcze niewiadomy.

Wielu żołnierzy woyska wiary powraca do 
Hiszpanii.

ilejencya Nawarry, tak jak rejrneya urgel- 
ską, przybyła do Bajonny, wraz z wielu oficera
mi , i postanowiła wstrzymać wszelkie działania 
wojskowe, z przyczyny przykrej pory roku, a do
wódcy mają oczekiwać nowych rozkazów w Per- 
pigrian, Pau i Bajon nie.

A n g l i a
Londyn dnia 3 i grudniaf 

(z Gazety Warszawkiey).
Publiczność tutejsza sądzi, iż układy między | 

Francją a Hiszpanią długo się przeciągną. Tu* 
tęysza gazeta nnnisteryaina K uryer , dotąd jrscze 
W ró ży  wojnę między temi mocarstwami, a cena 
papierów skarbowych spadła nieco, lecz potem się 
znowu podniosła.

W święto Bożego Narodzenia przybyło tu 1 
4ch gońców, którzy na jednym statku z Calais po
płynęli. Jeden z nich hiszpan ki przywiózł listy 
od P. Л’ Court posła naszego w Madrycie. Ode
brał je Pan Pląąia i posłał P. Canning, który po
tem wyprawił natychmiast gońca do Króla Jmci, 
bawiącego w Brighton.

Wczora przybył tu admirał Jahot, poseł hisz
pański przy dworze naszym. Słyehay.. iż jadąc 
przez Paryż miał rozmowę z Panem Pil leję.

Xiąvę Bedford  i‘Lord Holland, udali się nie
dawno do opactwa westmitiS,ter.skiego, chcąc vyi- j 
dzieć pomnik, który tam zmarłemu Foxoui wy- j 
stawiono, Obejrzawszy go, kazali zdjąć czapkę 
wolności, j.robioną przy popiersi^i niebosczyka: co 
natychmiast uskuteczniono.

Londyn dnia 3i grudnia.
(z gaz. ryfk. Zuschauer.)

Głoszą za rzecz pewną, że Król ma zaślubić 
jednę z.e swoich poddąnek. Wypadek często na
trafiający się w hi story i angielskiej: ale Morriing 
Chronicie wyraja: inne jest pytanie, azali Monar
cha może zawieraćmałżeństwo be z.zezwolę ni a par
lamentu^ , ■ e ;

Powiadają, że policja w Calais ciąglę sekre
tnie otwierała papiery gońców poselstwa angiel
skiego, kiedy oni spali. Jeden z tajemnych ajen
tów uznał źa.iteoz dobrą, sprzedać tych listów 
ko.pie angielskiemu xięgarz.owi: atak się rzecz wy
dała. Pomiędzy kopijami znajduje się wiele li- 
-stów hannowerskiego posła w Paryżu do Króla. 
Times zapewnia, iż policja w Paryżu przedsię
wzięła środki do otrzymania takoż kopii kores
pondencji posła innego wielkiego Mocarstwa. (Do 
tey, wiadomości w gazecie warszawskiej dodano: 
D ziennik Rozpraw  umieścił także powyższą, .wia
domość, aby dyrektor policji franchzkiey zbił ta
ką potwarz: inaczej bowiem podobne wieści mo
głyby sprawić niedobrą opinią).

Pozwolono drukować. Z  polecenia JW . Wojennego Litewskiego Gubernatora, 
Andrzey Bucharski Rzeczywisty Radca bianu i Kawaler*

w Drukarni Redakcji.



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. ,.
W i l n o  d n i a  i 5 S t y c z n i a  R o k u  1 8 2  5 p .  s .

Wezwanie Opieki. Silach* chief) Powiatu 
Wileński* go.

1. Kiedy wedh polepiłów" N ayutyiszych  
ĘJśtpw, żaden z Obywateli trudniących s;g арл- 
ką nieletni ty  Stigchry Ptu Wileńskiego, dotąd 
ń iiz lo iy ł rachurJióto przychodu i wydatków z 
adm inislrm yi funduszu tychże ń irhinLh, Opieka 
zaś szlachecka nie wiedząc m kysca przebywania 
w szystkifh  Opiekunów, z* la m eta  mieszkających 
w obcych powiatach, 3 stąd nitmogąc опуеккти* 
sic, chociażby władza poLcyrną do wypęłmsn /  
ta k  w-ainK-y po&l ‘ScnWą zady duj £ cbowtąz*
ku, wez&ać Opiekunów precz Gasz tę, i  polecać, 
icby nieodmiennie przed dniem 2 5 t t t  azn ity  szt go 
miesiąca, żądane rachunki Opiece Szłacheckiey 
F iu  WiUń. dostawili. W  przeciwnem bowiem 
zdarzeniu, każdy Opiekun który tego nieuskutecz- 
n i w naznaczonym terminie, zostanie srogo przez  
Zwierzchność ukarany, joko ęjprledwiający się 
JV ayw yższym  ustawom. Roku i 8 5? 5 stycznia  11 
dnia (podpisano) Prezes Opieki M arszalek W i
leński Ignacy Baliński. Z a  zgodność S A n ta rz  
Szlachecki F tu  W  Heń. Siemaszko;

P o z e w *
1 W edle Ukazu Jego TM PKR-ATORSKlKbt 

Mości Smnowładnącego Qu.łą llo t.y ą  etc. etc. etc.
Urodzonym Antoniemu Ilsrcykowi Cr.s szalko^ 

ivi M ozyrskiemu, i jego sukcąetęróm, Szymonowi 
Chrzc&onowiczowi, Adamowi Ferdynandowi B ystra - 
tniw i Porucz. W oyskP oh , Piotrowi I  Gwian-skUmii 
I I  irodniczemu ТѴіІепзкіити, Maciejowi Bułatem u, 
Józefowi R a f ano wiciowi, Stanisławowi Grothuzom  
Pnarzowl Z iem . Kutwa Z m u yd t., Pawłowi W ol
ejowi, orus ich  suk ces sofom, Pttróneli z  Szuksziow  
primo VQto Russella we у  adpresens Siemionowey Pół- 
kownikowey TFoytk Rossyyskich , do wyznania 1 
przyświadczenia komu summę zł. poi. 1554ор, przez 
Komornika Józefa Toczyłoufskiego 1 ze t.iłemu Jano
wi W olfowi Stolnikowi Srhokń. zawinioną opłaci
l i ,  łudzisz wszelkiego tytułu щ ксеш гот  zeszłego 
Andrzeja W olfa  Kapitana ІѴоуак Rosy, pczew e- 
dyktalny przed, Sąd Ziemski Phi TI Fińskiego na 
roki następne ś. Trzykrólskie w roku 1З38 sądzie 
się mające, z  insta icyi Urodzonych Konstancji 
z Bielińskich matki, M ichała zup sine już lata m a • 
jarego, Jana nieletniego synów, A n n y  1 Francis ski 
córek Baranów 'Wolfo w Słoi. Stolnikowiczow, oraz 
Stolnikowien Smolcu, którzy obiat.pozywają na jedno- 
czasowe se w szys tk im i i o wszystko rozprawienia 
się, а to stosowni# do dekretu akcessóryynego Z iem - 
skittgo W ileńskiego 1822 men tibra 27 dnia zaczę- 
tego, а 2З eorundem skończonego, oraz do uprze
dnich żałob przsd ten is Sąd wy niesionych 1 dowo
dów na Sądzie złożyć się mających, wszczsgulno- 
ści zaś oto: i i  oblał. TT IV . JP. Antoni Her cyk 
Czesaiik M ozyrski, za,obligUni w r. 1772 marca 
19 wydanym , zawiniłeś summy rękodanef, zeszłe
mu Janowi W olfowi Stolnikowi Smolni, zlot. poi. 
21,600, i takową summę dekretami Grodzkim Po
tockim, n następnie Trybunału. GL w roku 17З2 
a:bra 20 zapadłym , * procentami i edpsnsam i praw-* 
nami, do 5 1,860 zł. zwiększoną została, a jakowa' 
summa do aktorstwa dziś żałujących Dellat. p rzy 
należy: odo obiat. Szym on Chrzczono w ici, za obli-, 
giem & terminem oddania ip roku 1788 apryla  2З 
zawiniłeś summy temuż zeszłemu Janowi W olfowi 
zlot. 200: Ъііо oblał. Adam B ystrem  Porucznik sa 
kartą w roku 1787 i unii 2 4: dnia wydaną, zawinił 
temuż StolnAowi W olfowi czer. zł. 200 1 tali. bi
tych hol. sztuk i 4o: 4to oblał. Piotr Towiański Ho- 
rodniczy W  Heń. za kartą w roku 1708 a term i
nem oddania w r. 1789 apryla 2З drva zawinił 
summy rękodayney tenrul Janowi W olfowi czsr.

zł. l 4 i zł. poi. 2,Ы о gr. 26: bto oblał. M aciey  
Buk . у  za. obli gis;-..i z ttn г: я nem лхікисуі w r. 1774 

ja n u a rf i 6 dnia, zawinił tem uż zeszłemu Janowi 
W olfowi zł. poi. 80: 6 to oblał. Jó ze f Rafanowicz 
za kartą w roku 1771* mca. fora  22 dnia wydaną, 
& terminem oddania w roku następnym  1772 w mie
siącach januaryi lub fs b m a r y i , zawinił temuż za
szłemu Janowi W olfowi czer. zJi 5: у то oblał. A n
toni Staniała# Groihuz P isa rz\ Grodzki X ięstw d  
Z m uydikisgo  za kartą w r. 177a sierpnia ab w y
daną, z terminem oddania w tymże samym roku 
ybra 29 dnia zaw inił temuż Janowi W olfowi czer. 
sA s c ;  -ÓbUl W  c if, za  dwoma kar
tami idqus za  j j.óią w  roku 2777 ju lii  4 dnia 
wydaną czer. z ł. 17, a z a  drugą w r. 3778 j a - 
rtli д dnia, czer. z ł. a o, w  o gule tedy, tenże P a 
weł W o lf  za  dj&óma kartam i, zaw in ił zeszłemu  
Janowi W o lfo m  dziadow i żal. czer. z ł. #7, c z y 
l i  z ł.  poi. y 4 o. Jakowa to pow yższe summy, 
przez dział w ieczysty  w roku 17дд xbra  i 7 'd. 
sprawionym, 3 20 eorundem, w  Aktach Z iem 
skich Wileńskich p rzyznanym , m iędzy U rodzo
nym Ignacym , a Zeszłym Franciszkiem oycem  
żałujących W olfam i zaw artym , drogą sukcessyi 
do aktorstwa dziś £ął. Bell. przyna leżą , a zaś  
cbżał. W W M M ę  byw sza Russellowa ad presen s 
Szemiarowa, będąc n iegdyś dziedziczką m ajątku  
Korw i iv pcia W ileńskim  położonego, od [frodzo- 
nychToczyłowskich nabytego, ip rsez  tych to swoich 
prawodawców p rzy  nabyciu tegoż m ajątku , mając  
d łu g i zeszłego Józefa Sanifpna Toczyłow skiego  
K ofkw nika Z iem i B id sk iey , na tabd li do opła~ 
t y  frz iken a n e , a w  rzędzie tym , i dług zeszłemu 
Janowi Baronowi W o lf  ówi Stolnikowi smoleńskie
mu dziadow i ża łu ją c y ch , za  czystym  obligiem 
w roku 1777 w ydanym , przez tegoż Józefa  T o 
czy łowskie go zawiniony zł. poi. i 5 ,4 oo w restan- 
c y i pozosta ły , do zniesienia go  m iałaś poru- 
czony, summa zaś ta, po zeszłym  Janie W o l
fie  d n adu , po zgonie którego z  działu pom ę- 
d zy  synam i jego  , to jest Ignacym , i n ieżyjącym  
ju ż  F ranciszkiem , mężem i oycem żałujących  
w  roku i 799 xbra s n, dnia uczynionego, i w  ak~ 
tach ziemskich wileńskich przyznanego, na rzecz  
zeszłego Franciszka W o lfa  dostała się, a z  g ło 
w y  którego , ża łu jący  ddator. są oney niezaprze- 
esonemi aktorami, dopiero (jak się daje słyszeć  
żałującym  dtlatoroni)y że ta summa z ł. з5 ,4оо9 
całkowicie ja kb y  przez obża łnąW  W M , Siemionowę 
zosta ła  opłaconą i oblig dtbitorom zosta ł po- 
wrócony, a przecież żałujący aktorowte, ani ich 
zeszły  oyciec nie odbierał, więc niewiadomo akto
rom przez kogo takowa summa, czy przez Uro
dzonego Ignacego W o lfa  s try ja  żałujących, czy  
przez chcą ja ką  osobę ściągniętą zosta ła , obza- 
łowana W . óiemionowa dokładnie o tym  w ie
dzieć musisz komu tę summę opłaciłaś, i  p rzez  
kogo zostałaś zakwietowaną: a za tym  w yznać  
na sądzie, i  złożyć dowody z opłaty tcy  summ y  
zostajesz obowiązaną^ ju  celu przeto pozyskania  
ta ko w e j summy, ja k  rowńie summ zalegających  
fi a pow yższych dsbitorach z procentami należnych , 
za tym  pozyw ają  obżałowanych i następne wno
szą prezby: im c: na Antonim Ilsrcyku  C zeszni- 
hu m otyrskim , i na j tg o  suhcessorach zł. p 0l. 
0 1 ,8 6 o, z  procentami aiierumtantum w ypadają - 
■Ctmź. ado: na Szymonie Chrzcząnowiczu 1 je g o  
sukeessprach z  procentem aherumtantum wypada-



jącym  zł. 4o o. 5 tio: na Adamie Ferdynandzie 
Bystramie, i sukcessorach jego, cztr. %l. 200 
z procentem drugie ty le, i tal. bitych holen.»4o 
podobnież z  procentem drugie tyle. 4 to2 na 
Piętrzę Towiańskim Horodniczym wileńskim i 
jego sukcessorach zł. poi. 2,54o, czer. zł. і ч і  
g r . 26 z procentem drugie tyle. 5 to; na M a- 
deju  Bukatym i jego sukcessorach z procentem 
alterumtantum w o gule zł. 160. bto: na Józefie 
Rafanowiczu i jego sukcessorach zł. 200. ymoC 
na StańUławie Grothuzie i jego sukcessorach w ogu- 
le zł. 4 oo. 8vo: na Pawle W olfie i  sukcesso
rach jego, za dwoma kartami, w ogule z  pro
centami alterumtantum zł. i ,4 80. gno: na suk
cessorach zeszłego Andrzeja W olfa Kapitana 
woysk rossyyskich ex re opieki zawinionego, z pro
centem drugie tyle wypadająccm w ogule z ł. 
poi. 5o,ooo, sądzenia 1 na wszelkim ich majątku 
tych  wszystkich debitorew pow yżej wzmienio* 
nych zabezpieczenia, a w razie niewynaydienia  
ich majątku, repetycyi na obiałowanym Ignacym 
W olfie na majątku Zyrnowie sądzenia, a zaś 
na obiałowaney Bussellowey adpresens Sicmiono• 
viey komportacyi kwitów z opłaconej summy 
15 ,4oo zł. uznania , naostatek przyjęcia i za
chowania dalszych ppoźb, co przez samą sprawę 
proszonym będzie i co z  rzeczy wypadnie, oraz 
o expensa prawne z  wolną tey dałoby poprawą.

7 Roku s8 q5  miesiąca januaryi 2 dnia W o
dny niiey na podpisie wyrażony świadczę, iż 
kopią tego pozwu zgodną z ninieyszym auten
tykiem  , w sprewie W W JPaństwa Koustancyi 
x Bielińskich m atki, Michała letniego, Jana 
w nieletności będącego synów, Anny i Franciszki 
córek Baronów W ol/ow  Stoi. Stolmkowiczow i 
Stolnikówien smoleńskich, po W f f J P P .  Antoniego 
HercykaCzesznika mozyrskiego, SzymonaChrzczo- 
nowicza, Adama Bystrama Porucznika woysk 
poi., Piotra Towiańiklego Horodniczego po
wiatu wileńskiego, Macieja Bukatego, Józef a Ra- 
fanowicza, Stanisława Grothuza Pisarza grodz
kiego X tw a  zmudzkiegOy^Pawła W olfa , oraz 
po ich sukcessorow, po W . Petronelę z  Szuft- 
sztow primo voto Russellowę ad praecens Siemiono- 
wę Pulkownikowę woysk rossyyskich; naostatek 
po sukcessorow zeszłego Andrzeja W o lf a Kapita
na woysk rossyyskich, a itąd jako po wszystkich 
nieosiadłych, i niewynaydzenia tak samych osob, 
jako ich majątków; do drzwi izby sądowey ad 
valvas przybiłem, i o stawaniu przed sąd ziemski 
powiatu wileńskiego, na roki następne, ś. T rzy - 
królskie i w każdym czasie w mieście Wilnie 
sądzie się mające, zawiadomiłem. Justyn Z a liw -  
ski W oźny powiatu wileńskiego.

Roku 1820 miesiąca stycznia д dnia przed 
aktami Sądu. ziemskiego powiatu wileńskiego sta- 
wając osobiście W oźny Justyn Zaliwski takową 
relacyą pozewną urzędownie zeznał.

P rzyją łem  Jan Zienkowicz W ileń. Z iem . R egent.
Roku 182З miesiąca stycznia to  dnia Re- 

dakeya może umiejcie do Gazet Kuryera L itew 
skiego poświadczam, Michał Sawicki Prezydent 
Ziemski powiatu wileńskiego.

M e r y n o s y .
TV roku przeszłym  niektórzy obywatele W o 

jew ództw a Lubelskiego w Królestwie Polskim , p rze 
konani, ja k  w celu stałego poprawienia owiec 
w ażnym  a czasem do osiągnienia trudnym  ob~ 
je k te m , jest pewność użycia do tego baranów 
z czystey niem ieszaney krwv merynosów hiszpań

skich, napisali w raz ze m ną z  sławnego stada P a. 
na Petri w Teresunfeld za  W iedniem  5 2 tryki 
z R asy  In fantado, N e g re tti i  Gwadalupy, który 
gdy zupełnie oczekiwaniu naszemu tak co do p ię . 
kności kszta łu  jako i cienk9ści w ełny odpowiedział 
i  życzy  sobie daley one dostarczać , chcąc mu 
za  tę akuratność niejako w yw dzięczyć się, p rzy . 
ją łem  na siebie ten komis tryków  i  matek i  od
tąd  wszystkie obstalunki p rzy jm ow ać  będę we 
wsi Radowcu o dwie mile od m iasta W ojewódz
kiego Lublina , gdzie i kilka takich tryków , które 
dla siebie sprowadziłem  w idzieć zawsze m ożno5 
lis ty  zaś prosto do Lublina adresowane bydź ma. 
ją . Cena tych baranów jest: p ierw sze j klassy czer. 
zł. są  w zlocie  sz tu k a , d ru g ie j czer. z ł. 8 , tr ze . 
ciey czer. z ł. 6, każda klassa jes t czystey orygi. 
nalney krw i M erynosów a żaden niestarszy nad 
lat Ъ\ p łaci się trzecia  częśó ceny p r zy  obstalun- 
ku zgóry , dwie trzecie części p r z y  odbieraniu, 
obstalunek trw a n a jp ó źn ie j do igo czerwca , żeby 
dostawa mogła bydź na  15 sierpnia. R isico  i 
koszta dostawy aż do Radowca P . P e tri bierze 
na siebie. Co do owiec m atek , które nad w szyst- 
kie znajom e stada szczególn iej obfitością wełny 
zalecają się, cena i kondycje są te same z tym  arcy 
w ażnym  dodatkiem., że owce te ju ż  w yydą z Te. 
resunfeld odstanowione z  nayceln ie jszem i Pana 
P etri trykam i, w Radowcu dnia 16 stycznia  1823.

Jan Piaskowski Dóbr Radowca D ziedzic.

1. Sąd Taxatorsko-Lokacyjny dla uczynienia 
satysfakcji wierzycielom JW . Antoniego M icewicza  
h. Marsz. Ros. i Kawalera, za remissą Sądu GL 
Litt. W ileń. Cywilnego Departamentu w dobrach 
Góry szach w Pcie Rossieńskim ех  у  stający, wszyst
kie interessowane strony zawiadamia, że dnia 25 
stycznia  182З roku ogólną sprawę w namowę wez* 
mie, przed którym dniem , aby wszyscy pretensaro- 
wie, m ający jakiekolwiek etosimki dó funduszu  JW . 
M icewicza, one w Sądzie ninieyszym , pod warun
kiem amissyi dekretem remissyynym determinowa- 
ney, objawili, awizując; dla wiadomości stron wszyst
kich takowe postanowienie do Gazety Kuryera JM. 
podaje, i że one może bydź w te jże  Gazecie umie
szczone zarazem poświadcza. Franciszek K lecz
kowski Sędzia Z iem . Ptu Troc^ K xdyw . Ziemski. 
Ptu W ileń. Pisarz i E xdyw izor Jó ie f O lsiański. 
Jan Brodowski Sędzia Grodzki BraU E td y w iw r .

R  .gent W incenty Dauksza.

O ś w i a d c z e n i e . .
2. E xcerp t Oświadczenia z Prctokułu potocz

nego Sądu Ziemskiego powiotu^wiłkomierskiego, 
w dacie pon iże j w yrażonej zapisanego i tegoż cza
su pod pieczęcią urzędową tegoż Sądu stronie po
trzebującej jest wydań.

Roku 1&22 miesiąca decembra 16 dnia oświad
czenie imieniem Jbhanny z Kruszewskich Rotmi- 
strzowey powiatu Słonimskiego matki Konstantego 
Regenta granicznego wilkpmierskiego syna Czerni
ków, M arianny z Czerników primo voto Czyżowey 
a teraz Burbiney deputatowej, oraz Antoniny Cztr- 
nikówny córek, czyni się w następnym opisaniu rze
czy, iż ze skutków wydanego od zeszłego ś. p. Ada
ma Czernika Budowniczego Słonimskiego na imię 
Łukasza i Johanny z Kruszewskich Czerników Rot
mistrzów powiatu Słonimskiego na summę złotych 
10,000 obligu, jakoteż przez racyą odebrania sum
m y żałującej delatorki exdctacyyney od J W . M i- 
chała Szweykowskiego Pisarza skarbowego litew
skiego złotych 8.000 wynoszącej, mając stosunki 
do funduszu zeszlrgo s. p. Adama Czernika Budo
wniczego Słonimskiego, o takowe obie należności 
z zaleglemi procentami złotych 56,699 groszy 16 
form ujące maseę, wraz po zejściu z tego świata 
rzeczonego Adama Czernika z  jego sukcessorami 
i donator у  uszami rozwinięty został proces, i ten na



oczewistym w oądzig ziemskim nowogrodz
kim  zapadłym zastanowiony, który koleją zułoio- 
ney appellacyi me będąc wyexekwowatiym w skut- 
kack, otworzył przez zeyście niektórych sukcesso- 
row zeszłego Budowniczego Czernika inną w czasie 
następnym postać, z okazy i czego, kiedy pozostałe 
dalsze osoby ścieląc do rzectoney po zeszłym B u
downiczym Czerniku sukcessyi pretensyą , jako to: 
PB W  . Ignacy Czernik Stolnik mścisław&ki i Adam  
M makowski w roku i 8 i4 eeptembra 28; oraz J e 
rzy  i Joachim Czary szewiczowie w roku 1816 marca 
5 dnia, z powodu m tdyacyi przyjacielskiej wie
czysto kwietacyyne zawierając z Konstantym 'Czer
nikiem dckumenta, s zapisdney sobie testamentem 
summy czwartą część cney żałującym delatorom 
odstąpili, Konstanty zaś Czernik p rzyb jły  naów- 
czas w powiat Słonimski dla traktowania w całym  
tym  interesie, mając sobie tak od matki, jako iAal- 
szego rodzeństwa wydane pełnomocnictwo, gdy dla 
oblożney choroby zakroczoney przez długi czas 
trw ającej t ukończyć nie mógł,, tymczasem eJbckutor 
testamentu obżałowany Andrzey M ikulski Prezydent 
ziemski słonimśki Ustami swojemi pisanemi do Ł u 
kasza Czernika męża żałującey delatorki dziś nie- 
żyjącegO) zapewniając ciągle o należności, prze
wlekł czas dopominku, i dotąd nawet cały fu n d u sz , 
wszystkie summy i obligi zeszłego Adama Czernika 
Budowniczego- Słonimskiego pod zarządzeniem swo
im utrzyma je.) a tak niżey pisząca się po stracie 
męża swego dbając o dolę dzieci swoich., chociaż 
w odległym będąca mieyscu, nie mogąc jednak opu
ścić aktualnej swojey należności, w .referencyi do 
wszystkich swoich douodow na Sądzie Ziemskim  
nowogródzkim składanych, p rzy  podanym na piśmie 
furamencie, w zamiarze dochodzenia oney i popie
rania całkowicie procederem a razem dla pozosta
wiania śladu swoim sukcessorom prawey własności, 
a Łeby zaniedbanym me zostało, ninieysze do akt 
powiatowych zapisując oświadczenie dla opubliko
wania trzykrotnego do Gazet oddać postanawia, 
W  protokuIc podpisano następnie. Johanna z K ru
szewskich Czernikpwa B.otmistrzowa słonimska.

Zgodność z protokułem poświadczam. Ignacy  
Junosza Dąbrowski Ziem . Ptu Upit. Regent.

'Bakowe oświadczenie wolno do druku przyjąć  
Anioł Kniaź Żagiel Pisarz Z iem , Ptu W ił.

P o z e w .
2-. W edle Ukazu Jego IM P E R A T O R S K 1E Y  

Mości Samowładnącego Całą Rossyą etc. etc. etc.
Urodzonym M ichałowi Zaleskiemu Podkomo

rzemu Rosieńskiemu Prokuratorowi massy JO. X ię- 
żnicyki Stefanii Radziw iłłówny, pozew z aresztem  
przed Sąd Komissyi Ukazem Im iennym  na intere
su zeszłego Xięcia4 Dominika Radziw iłła w mieście 
gubrrnskiem W ilnie ustanowioney, z  powództwa 
Urodź. Ignacego Assesora powiatu mozyrskiego, 
Felicjana Junkra półkii Litewskiego ułańskiego bra
ci Zuków , Jozefa i Antoniny z Zuków  Łukociejew- 
skich asses. Sądu niższego ziemskiego- oszmiań- 
skiego, Seweryna Naramowskiego M ajora woysk 
rossyyskich5 Sym plycyana i K lotyldy z Brzozow
skich Sielankow Sędziów granicznych oszmiańskich, 
Ludwika Sikorskiego i dalszych sukcesorów zesz
łych Antoniego brata Ludw iki siostry Górskich, 
mieniąc o to: zeszła Ijudwika Górska wchodząc 
w ślubne związki z zeszłym  Stanisławem Toma
szewskim Dworzaninem b. dworu polskiego, naprzód 
przez wniosek 1 liczne fa m ilii wsparciat utrzym a
ła początkowy wzrost jęgo fu n d u szu , a następnie 
dzieląc .swe prace do jsgp  pomnożenia, złożyła  
gurą do 200,000 złotych, i stała się niezaprzeczoną 
właścicielką fundu iiU  ogólnego, jaki do rządów te
goż zeszłego Tomaszewskiego należał. Po takiem  
upewnieniu wspólnegot losu , zeszła z tego świata 
bez rozm yślnej i prawney dyspozycyi, bo chociaż 
w moment jey  słabości uformowano zaoczny i ry 
czałtowy sub titulo testament, jednakże nieodpowia- 
dając ani przepisem praw krajowych, ani samey 
słuszności, sarno przez się znikczemnieniu uległ, o 
czćm następne zeszłego Stanisława Tomaszewskiego 
działania jako to: dokument assekuracyyno bezkon- 
sekwencyyny i testamentowa dyspozycya , a oraz

do oney addytam ent, jak  przekonywa urzędowe
w aktach ziemskich oszmiańskich ze strony zcł. pod 
datą roku 1822 nowembra 28 dnia zapisane oświad
czenie, nay dostateczniej prześw iadczyły, a zatem  
gdy żał. o znikczt mnie nie tych wszystkich opisow, 
a o powrót połowy ogulnego po zeszłym  Stanisła
wie Tomaszewskim pozostałego funduszu, a na rzecz 
zeszłey Ludwiki z Górskich Tomaszewskiej p rzy 
chodzącego, mają rzecz i mieć będą w Sądzie ziem 
skim os^rnianskirn. Przeto ażeby takowy fu n d u sz , 
co do lokaty d zisie jsze j, na jm niejszem u nie ulegał 
przeistoczeniu i by ł  w całości upewniony, żal. p rzy 
chodząc do Sądu przeswietney Kotnissyi proszą: o 
approbatę aresztu zakładającego się na summę 
jo5.349 £r- 6 na majątku Krzy wiciach w powiecie 
słuckim położonym hypotekuwaną, i nim ostateczna 
rozprawa w Sądzie przyzw oitym  żał. z  sukcessora- 
mi i donatoryuszami zeszłego Stanisława Tom a
szewskiego me nastąpi, o upewnienie takowey sum
my i oney niew ydanie, nakomec o decydowanie 
tego wszystkiego, co czasu sprawy dowiedzionem  
zostanie.

Roku 1825 miesiąca januaryi 5 dnia W oźny  
zezna ję , iż tego pozwu kopią zgodną , w sprawie 
H /W j PP. Ignacego assesora powiatu mozyrskiego, 
FeLcyana Junkra pólku Litewsko ułańskie go bn ci 
Zuków, Józefa i Antoniny z Zuków Łokociejew- 
skich Assesorow Sądu niższego ziemskiego oszmień 
Seweryna Naramowskiego M ajora woysk roseyy., 
Sym plicyana i Klotyldy z Brzozowskich Sielankow  
Sędziów granicznych oszmiańskich, Ludwika Sikor
skiego i dalszych eukcessorow zeszłych Antoniego 
brata Ludwiki siostry Górskich J W . M ichałowi Z a 
leskiemu Podkomorzemu rosieńskiemu Prokuratoro
wi massy JO. X ię ln iczk i Stefanii Radziwiłłówny  
w mieście gubernskim W ilnie w Kardynalii, przed  
Sąd Komisyyi na interessa Xcia  H adtiw iłły  usta
nowioneу  podałem, i areszt na summę 10З 34g gro
szy  6 na mai ątku Krzy wiciach, w sposobie zasta
w y ubezpieczoną, do czasu ostatecznej rozprawy 
z sukcessorami zeszłego Stanisława Tomaszewskiego 
założyłem. D a ti ut supra.

K rzyszto f W aszkiewicz W oźny powiatu wi
leńskiego Sądu Normalnego.

Roku 182З miesiąca stycznia  5 dnia przed  
aktami ziemskiemi powiatu wileńskiego stawając 
obecnie W oźny  wyzey wyrażony takowy pozew ze
znał i na to się w protokule własnoręcznie rozpisał.

Przyjąłem  Ignacy Olszamki Ziem ski wileń
skiego powiatu Regent.

Roku  182З d. 8 takowy pozew może bydź przy
jętym  do druku. Jan Pisaka Sędzia Ziemski.

Sąd Exdywiżorski.
2. Sąd Taxatorsko -  Exdyw izorski remissą 

Sądu Gł. L it. W ileń. 2go Departamentu na u- 
satysfakcjonowanie kr edytor ów zeszłych W  W . 
Siesickich przeznaczony, ad fundum dóbr Janu- 
szewa w powiecie Wiłkomierskim położonych w  
dniu 4 xbra zjechawszy, po ufundowaniu ju ry  z - 
dykcyi, inwentazyą, administracyą i wymiar dóbr 
konkursowi uległych ustanowił, komportacyą pa
pierów na wszystkich stronach do konkursu po
łączonych i należących ip dniu 1 febr. w Kancel. 
Ziem. Ptu W  i l  koruje ryki ego , termin ostateczny 
na oczewisty rozbiór sprawy w dniu 10 ju lii  
następnego 182З r. przeznaczył, i ażeby o id -  
kowem postanowieniu każdy 1 interessowanych 
był wcześnie uprzedzonym , i  w oznaczonym ter
minie oczewistey rozprawy bez omieszkania ja 
wił się; pod rygorem nieuchybney na niestawa- 
jących amissyi remissą i  prawami zastrzeżonej^ 
niniejszą awizacyą dla trzykrotnego opubliko
wania zamieszcza. Jan Olechnowicz S. Z iem . 
E xdyw . Ignacy Łop-dciński Sędzia Ziem . W ił. 
E xdyw . M achy Paszkiewicz Pisarz Ziem. Upit. 
E x d y w iz o r S ta n is ła w  Karczewski Gran, P tu  
Oszmiań. i E xd yw . Regent.

W



B ile t zgubiony.
2 Bilet na loteryą Worotyńca p td  JYrem 

17 8 og, kupiony w KazńacieystwU Białostockim
- przez prańciszku Wcłkowickiego, Prezydenta  

Granicz. Gnodzitnikiego, przypadkiem został za
traconym, właściciel przeto ostrzega9 i i  w ygra
na wszelka do jego tylko należeć. będzie, jako do 
prawego właściciela biletu. M ozę bydz umie
szczonym? do Kuryera Litewskiego. M antzthnan  
zasiadający w Policy i Ж / W .

P  o d r a d,
3 Dla Kancellaryi Uniwersytetu potrzebne są 

na roh idący 1825, następujące m atetyaly. papie
ru ordynaryinego rez 5o, w średnim^ gatunku rez 
3o, w dobrym rez io 5 laku funtów 20 , piór habs
burskich pączków i 5o, a w każdym po sztuk 5o, 
atramentu butelek kwartowych 5o; n i dostarczenie 
takowych mat ery alow podług prób złożonych w 
Kancellaryi Uniwersyteckiej , odbywać się będzie 
licytacya dnia 28 stycznia m .t. o godzinie ń teypo  
południu W teyze Kancellaryi, życzący należeć do

’ li cy tacy i mają się stawić w terminie oznaczonym, 
przed licytacją i złożyć na pewność dotrzymania 
warunków rubli as. 200, lub za pomienióną illość w 
materyałuch kancellaryyskich, a potym podpisać 
prawidła przepisane do licytacji.

Sekretarz Felix Mierzejewski.

Przedaż cegły.
3 N iiey  wyrażony utrzymujący Cogelnie w 

Równym Polu, zawiadamia każdego, ktoby potrze
bował materyałow do murowania ja&o to: cegły i 

' wapna z potowych kamieni palonego, a cegły w 
trzech kalibrach znajdującey się, małey, srredńiey, 
i  na jw iększej, która ma dłuży ni cali i5; ktoby ży
czył sobie zrobić umowę o cenie i o terminie dosta
wienia, тпо'іе się zgłosić do mieszkania mojego prży  
'tychże cegielniach zn a j dującego się.

Izrael Mierowicz Zemsker.
i ■ - '. - - i •• _____

5. Zginęła  od dni kilku w Wilnie z domu 
iy d a  Michela angielska charcica popielata z  od
mianą białą.pod szyją, ktoby ją  znalazł i oddat 
dó domu IW . Prałata P usłow ńiego na ulicy 
Zam kow ej, otrzyma przyzw oitą nagrodę. Dnia 
8 januaryi 182З r. W incenty Osmolski.

* " V ’ ” •_________
3. W  domie W . Czarnówskiey na przeciw 

Uniwersyteckiego czy li Królewskiego m ły n u js s t  
do sprzedania kocz nowy za  pomierną genę.

3. Sąd Taxatorsko-ExdywiiQrśki dekretem 
ręmissyу nyiii Sądu Głównego Litewsko-W ileńskie
go 2go Departamentu w roku 1822 mca gbra 17 
dnia zapadłym w y znaczony 9 na domierzenie sa- 
ty  sjakcji w taxie doczesnej kredy tarom i pre* 
tensorom z funduszu Romualda i Justyna braci9 
Leonildy siostry Stachowskich, sukcessorow zesz
łego Antoniego StachcŁÓskiego Szambdana bćDwo- 
ru  P o l. w terminie z  remissy oznaczonym. m ie j
sce juryzdykcyi ufundowawszy w kwenicyami 
mieście 1 Gubcrńskim Wilnie R a y  zwanej, ri do 
sukcessorow Szambelana Stachowskiego należnej, 
m iędzy innym, komportacyą na krodytorKch i 
debitorach w dniu 1 marca 182З r. w Kancel
laryi Grodz. P tu Wileń. spełnić się powinną z 
persyatencyą sześcio-tygodniową zadeterminouał

i  termin powtórny zja zd u  dla o sta tcaney  ro z
praw y dzień 15 maja 1820 roku oznaczył, w 
którym  czasie, izby krsdytorowie i pretemoro- 
w i* z douj':dami do wsparcia swych jre te n sy y  
pod warunkiem zapisania w ieczyste j a m in y  i j a 
w ili s;ę, cnychzv w zyw ając c m  z асу ą trzykro t
nie przez G azdę Kuryera Litew skiego zawiada
mia. P rezyden t Grodzki P/tu W. In  i. Exdywi~  
kor Adam Daukssa. W ileński Ziemski Sędzia 
E zd y w izo r  A to izy  Jasi niski. Leopold Komorow
ski Ziym. •Wilkom, i E x d y w izo n k i Sędzia. P a - 
w rl W  try k a  Regent.

W ezw anie Pretensotów,
9. N iie y  podpisany ‘za prawem przedaznym  

od W Jpąna M  chałą PiUraszewskiego f r e z y  den- 
t owsa a Ziem . Ptu U pilskie go nabył wiecznością ■ 
Folwark G ąbiny w powiecie Upitskim położony. 
A zr  wybywca przy ją ł na siebie opłatę długo w 
[jeśliby się jakie okalały), przeto dla zcĄtzpię- | 
cztnia swey własności, n iisy  podpisany, wzywa 
wszystkich mających pretensje do rzeczonego fV. 
M  chała Pietraszewskiegc, aby raczyli s  dowoda
mi na dzień 2З apryla następującego roku do i 
miasta Pordewieia przez się, lub przez ptenipc- ! 
tentów prawnie umocowanych jawić się dla obli- I 
czenia się 9 oraz upraszarn, aby na nasię- \ 
pność żadnych obligow z ewikcyą do Folwarku 
Gakun, i z  żadną zgoła od rzeczonego W. M i
chała Pietruszewskiego nie przyjm ow ano, w prze- 
ciwrtem zdarzeniu stratę w łasnej nieostrożności j 
niech każden przypiszą. D att 1822 decsmbra 1 p i 
w  Poniewielu. Antom Czerniakowski Sekretarz 
Graniczny Apeli. Upitcki.

Wolno drukować Augustyn Kcrdzikowski 
Sędzia Ziem. U pif-

P r e n u m e r a t a .

W  R e d a k c j i  K u r y e r a  L i t e w 
s k i e g o  p r z y j m u j e  s i ę  p r e n u m e 
r a t a  n a  p i s m a  n a s t ę p u j ą c e :

K u r y  e r  L i t e w s k i  n a  r o k  z  p o c z 
t ą  r u b l i  s r .  i 4,  b e z ' p o c z t y  r u b l i  
s r .  9 .  N a  p ó l r o k u  z  p o c z t ą  r u 
b l i  s r .  j ,  b e z  p o c z t y  n i b l i  s r .  4 
k o p .  5o ;  k w a r t  a l o w  i e  b e z  p o c z t y  
r u b l i  s r .  2  k o p .  2  5 .

D z i e n n i k  W i l e ń s k i  n a  r o k  
z  p o c z t a ,  r u b l i  s r .  8 ,  b e z  p o c z t y  
r u b l i  s r .  6 .

D z i e j e  D ó b r  o c z y  n o / c i  n a  r o k  
z  p o c z t ą  i  b e z  p o c z t y  r .  s .  6 .

Kurs wileński na assygnaty od dnia raf stycznia 
rubel srebrny 3 rtib 79 kop.T czerwony złoty no
wy r. 11 kop. 59, stary r. 11 kop.4o, nnperyał r. 06 
kop. 80.
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